
W polu róża w polu 

 
 

 

W polu róża w polu, 

białe róże rodzi, 

powiedzżeż mi moja Maniu, 

kto do ciebie chodzi. 

 

Nikt do mnie nie chodzi, 

jak mi Bóg nade mną, 

tylko ten mój najmilejszy, 

co tańcuje ze mną. 

 

Przyszed pod uokiynko, 

puka po raz pierwszy, 

otwórz, otwórz, moja Maniu, 

bo ja twój najmilszy. 

 

Ja ci nie uotworze, 

bo sie mamy boje, 

mam ja innych na tysiące, 

o ciebie nie stoje. 

 

Uo ciebie nie stoje, 

uo konia twojygo, 

a pocos go uwiązała 

u słupa białego. 

 

U słupa białego, 

u drabiny białej, 

zostań z Bogiem moja Maniu, 

odjeżdżam do innej. 

 

 

 

 



Jak Janek odjeżdżał, 

Mania w progu stała, 

a wróć że sie mój Janeczku, 

ja cie nie poznała. 
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